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Przechodząc do szczegółów  m ożna zapytać, dlaczego R ytua ł rodzinny  
nie zaw iera podstaw ow ych obrzędów religijnych na zw ykłe, szare dni, 
z których przew ażnie składa się życie rodzinne? P odstaw ow ym  obrzędem  
rodzinnym  jest w spólny pacierz. D laczego w ięc R ytuał nie uczy „zw y
k łego” pacierza, jaki pow inien  być odm aw iany w  rodzinie w  zw yk ły  
w ieczór? D laczego , brakuje dodatku z p ieśniam i religijnym i? D laczego  
w  Rytuale  nie ma zestaw u kolęd na w ieczór w ig ilijn y  i inne w ieczory  
w  okresie Bożego Narodzenia? D laczego bogata obrzędowość kolędow a  
ma tak słabe odbicie w  R ytua le? Autor niekiedy każe rodzinie śpiew ać  
pieśni mało znane, nie podając nut. Dlaczego Rytuał nie zaw iera dom o
wego- nabożeństw a różańcowego? D zieci darem nie będą szukać w  R ytua 
le np. programu nabożeństw a m ajow ego, które zechcą odprawić w  domu 
lub pod krzyżem  w iejsk im . D laczego nie proponuje się rodzinom odm a
w iania m odlitw y A nioł Pański, pozdrow ienia chrześcijańskiego Niech  
będzie pochw alony Jezus C hrystus? Skrom ny jest zestaw  sakram enta- 
liów  dom owych. Autor nie w ziął pod uw agę faktu, że n ie w szyscy  w  
przeciętnej rodzinie chrześcijańskiej posiadają pełną form ację kateche
tyczną. M ając na uw adze ten  fakt należało w ięcej przekazać podsta
w ow ej w iedzy katechetycznej. Brakuje kalendarza. P rzydałby się słow 
niczek w yrazów  m niej zrozum iałych; użyty w ykaz skrótów  niczego nie 
w yjaśnia.

R ytuał rodzinny, mimo jego braków, należy ogólnie ocenić pozy
tyw nie i polecić rodzinom. S łuży on dobrej spraw ie. Jeżeli chcem y, by 
rodziny przezw yciężyły sw ój kryzys, trzeba je przede w szystk im  nau
czyć się modlić. W szystko, co służy um acnianiu i uśw ięcaniu rodziny  
chrześcijańskiej, zasługuje na szczere poparcie.

Ks. Tadeusz P aw luk

Luis M a d e r o, La intervehcion de tercero en el proceso canónico, 
Pamplona 1982, s. 315.

Zasłużone dla rozwoju nauk kościelnych W ydaw nictw o U niw ersytetu  
de Navarra  w  Pam pelunie (EU N SA ) ostatnio opublikow ało m onografię  
pt. La intervencion de tercero en el proceso canónico, która pow inna  
zainteresow ać każdego procesualistę kościelnego. A utorem  m onografii 
je s t . profesor kanonicznego prawa procesow ego w spom nianego U niw er
sytetu , Luis Madero, znany z w ielu  innych publikacji z zakresu proce- 
sualistyki.

Praca jest pośw ięcona problem atyce udziału osób trzecich w  procesie  
kanonicznym . Osoby trzecie w  procesie to osoby zainteresow ane w yn i
kiem  toczącego się procesu ze w zględu na potrzebę obrony interesu  
w łasnego lub jednej ze stron. G łówną podistawą źródłow ą rozw ażań sta
now ią kanony 1852—1853 K odeksu Praw a Kanonicznego z 1917 r. Mimo 
to praca ta n ie straciła dziś na sw ej aktualności, poniew aż przepisy
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w spom nianych kanonów, praw ie nie zm ienione, znalazły się w  now ym  
K odeksie Praw a Kanonicznego, w  kanonach 1596— 1597.

Autor rozw ażania sw oje na tem at udziału osób trzecich w  procesie  
kanonicznym  przeprow adził w  czterech rozdziałach, zajm ując się k o lej
no interw encją procesow ą w  ogólności, in terw encją dobrowolną, in ter
w encją konieczną, w reszcie procedurą in terw encyjną i przepisam i nor
m ującym i tę procedurę.

Praca jest odzw ierciedleniem  solidnego studium  i szerokiej w iedzy  
procesualistycznej autora. Autor n ie ogranicza się do prawa obow iązu
jącego. Szeroko uw zględnia jurysprudencję R oty R zym skiej i n aukę  
kanonistów  różnych okresów, przeprowadza studium  porów nawcze. D zię
ki tem u praca ma charakter nie tylko praktyczny, ale także m onogra
fii naukow ej.

Ks. Tadeusz P a w iu }c

Francesco D’0  s t i 1 i o, £  pronto il nuovo Codice di Diritto Canonico. 
Iter revisionale e prossima promulgazione, Librerai Ed. Yaticana 1982, 
ss. 108 (Studi giuridici 4)

Praca m oże okazać się pomocna dla perspektyw icznego poznania no
w ego K.Pr.K. Składa się z dwóch części. P ierw sza, znacznie krótsza, 
daje na sześciu  stronach retrospektyw ny rzut oka na ustaw odaw stw o  
kanoniczne od początków  do r. 1959. Tak skondensow ane w iadom ości, 
sięgające aż do tekstów  biblijnych, n ie mogą oczyw iście stworzyć pers
pektyw y historycznej dla now ego Kodeksu. W artościow a jest natom iast 
część druga. W sposób kronikarski relacjonuje Autor pow ołanie po
szczególnych zespołów  konsultorów , w ypracow anie zasad k ierujących  
reform ą, u stalen ie zadań poszczególnych grup i kom isji. N astępnie przed
staw ia m etodę pracy i jej poszczególne fazy: redakcyjną, konsu ltatyw 
ną, rew izyjną, decyzyjną i prom ulgacyjną. W reszcie odsłania iter labo- 
ris poszczególnych grup studyjnych. D ołączono sześć załączników: Za
sady kierujące reform ą K.Pr.K. oraz w ykazy członków  i konsultorów  
K om isji dla rew izji K.Pr.K. i poszczególnych zespołów.

Ks. Remigiusz Sobański

Antoni S t a n k i e w i c z ,  De iurisprudentia recentiore circa sim ulatio- 
nem et errorem, Romae 1981, s. 57

Dla użytku uczestn ików  Studium  O dnowy Kanonicznej audytor R oty  
R zym skiej Ks. Dr A ntoni S tanik iew icz w ydał w  198,1 roku opracow anie, 
które jest analizą now szej jurysprudencji najw yższego trybunału R oty  
R zym skiej dotyczącej problem u sym ulacji i  błędu, w  szczególności b łędu  
co do przym iotu przechodzącego w  błąd co do osoby.


